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Wiedeń, 11 lutego.
„Wiewu; Zei„uugŁ ogładza: Cesarz zamiano

wał dra Leona B i l i ń s k i e g o  ministrem skar
bu, Ludwika V r b ę  ministrem kolei, Karola hr. 
f c t u e r g k h a  miDistrem wyznań i oświaty, dra 
Albina B i a f a ministrem rolnictwa, Augusta 
R i t  ta  ministrem robót publicznych, dra Ry
szarda W e i s s k i r c h n e r a  ministrem handlu 
i  dra Wiktora H o c h e n b u r g e r a  ministrem 
sprawiedliwości.

Z okazyi zwolnienia z aierownictyra powie
rzonych im ministerstw Adolf J o r k a s c h -  
K o c h ,  który równocześnie przechodzi w stały 
stan spoczynku, otrzymat order żelaznej korony 
I. klasy szefowie sekcyi Wiktor M a t a  ja , dr 
Robert H o l z k n e c h t ,  Józef K a n e r a  i dr 
Maksymilian hr W i c k e n b u r g  krzyż koman
dorski św Szczepana, szef sekcyi Józef P o p p 
stan szlachecki a szef sekcyi dr Z d e n k o -  
F o r s t e r  baronosttvo.

Skład nowego gabinetu jest w ięc następujący: 
prezydyum —  bar. B i e n e r t h ,  
sprawy wewnętrzne —  H a r d 1 1, 
skarb —  B i l i ń s k i ,  
sprawiedliwość —  dr H o eh  e n  b u rg  e r, 
oświata — hr. S t i i r g k h ,  
kolej —  dr V r b a, 
handel — dr W e i s s k i r c h n e r ,  
obrona krajowra — G e o r g i, 
roboty publiczne —  R i 11, 
rolnictwo —  dr B r a f ,  
ministrowie-roćlacy: polski A b r a h a m o  wicz,  

czeski Ż a c z e k ,  niemiecki S c h r e i n e r .

Dr Leon B i l i ń s k i  po raz drugi obojmuje. tekę 
ministra skarbu. Pierwszy raz piastował ją w ga
binecie Kazimierza Badeniegu. Minister Biliński u- 
rodził się w- Zaleszczykach w r. 1846. Po ukoń
czeniu uniwersytetu lwowskiego wstąpił do namie
stnictwa wc Lwowie i równocześnie uzyskał „ze- 
niarn legendP jako docent ekonomii politycznej w 
uniwersytecie lwowskim. Zamianowany w r. 1871 
nadzwyczajnym a w r. 1874 zwyozajnym profeso
rem, był w i 1879 rektorem uniwersytetu, W  cza
sie swej profesury wydał cały szereg prac, szcze
gólnie Z dziedziny prawodawstwa podatkowego. W  
r 1883 został posłem do Rady państwa, w roku 
1889 do Sejmu. IV r. 1892 został Biliński szefem 
telccyi i generalnym dyrektorem kolei państwowych, 
w r. 1895 ministrom skarbu. W  r. 1900 powoła
ny został do Izby panów —  i wkrótce potem zo- 
Btał gubernatorem Banku austro-węgierskiego. Po 
ostatniej reformie wyborczej, która zezwala człon
kom Izby panów piastować mandaty do Izby po
słów, został lipiński posłem do parlamentu z mia
sta Rzeszowa.

Dr AAiktor il o o ii e n b u r g e r, nowy minister 
sprawiedliwości, urodził się w r 1857 w Cfracu 
Ukończywszy prawo i otworzywszy kancelaryę ad
wokacka —  zaczął brać udział w życiu publicz- 
netn. jako członek niemieckiej partii ludowej — 
W  szeregach tego stronnictwa zasiadał też w par
lamencie, wybrany posłem w r. 1897. Zasiadał w 
nim tylko przez jedną kaileucyę, za czasów Bade- 
nioWskich i wtedy gorący brał udział w ówczesnej 
obstrukcyi. W r. 1900 już do pnrlnmenm nie kan
dydował w własnem bowiem stronnictwie powstała 
przeciw niemu opozycja. AA jego miejsce miasto 
Grac wybrało posłem 1) e r  s c h a t  tę . I teraz jest 
wątpliwem, czy po Dersehacie, który zostać ma 
prezydentem ,.Lloyda“, mandat ten uzyska, bo ogół 
mieszk uiców Gracu, jak donoszą, życzy sobie, aby 
dawny poseł dr AAT a s t i a n o mandat ten się u- 
biagaT.

K arol lir. - t u e r g k h ,  nowy m in ister ośw iaty, 
urodził się w  r. 1859 w G racu. Po ukończeniu 
S7,kół został urzędnikiem  politycznym  i pracow ał 
częścią w nam iestn ictw ie w G i tcu, częścią w m i
nisterstw  ie ośw iaty. AV r. 1892 w icrnokonstytucyj- 
na  w łasność w ybrała  go posłem do parlam en tu ; w 
r. 1891 został radcą  dw oru w m in is ters tw ie  o- 
św iaty . Złożywszy m a n d it w r. 1895, został po
słem do parlam entu  W r. 1897 i był niru do roku 
1906 do czasu zaprow adzenia pow szechnego p raw a 
głosow ania. Z ostał w tedy członkiem  Izby panów. 
K ilkakro tn ie  ju ż  był b rany  W kombiiiacye przy 
tw orzeniu  gabinetów , zawsze upatryw any  na  m ini
s tra  ośw iaty, k tórvm  obecnie został.

Ludwik A rba,  nowy minister kolei, był już za 
gabinetu Gautscha kierownikiem tego ministerstwa. 
Ur"ozony w r. 1814  w AYcnecyi, ukończył studya 
" V Kdniu i Pradze, — poczem został urzędnikiem 

handlu. Tam przeszedł wszystkie szcze- 
e a.r ry urzędniczej, a gdy w r. 1895 kreowa- 

lio ^ i n i ^ , r;.hvo kolejowe, został w niem szefem
SC i ? . V  St "'.vI)itnvm  fachowcem.

’’ veza,(i AV c i s a k i r c h n e r, nowy minister
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August R i t  t. nowy minister robót pubi.cznych, 
pracował dotąd jako inżynier rządowy 5  r ryeście 
następnie w AYiedniu, gdzie został starszym' S L ’- 
nierem, przydzielonym do minGterstwa sprau- w 
wnętrznych. Od kilku lat był radcą dweru. Liczy 
57 rok życia.

Dr Albin 1 raf ,  nowy minister rolnictwa, uro
dzony w r. 1851, był dotąd profesorem ekonomii 
politycznej w uniwersytecie czeskim w Pradze. 
Zięć AATad. Riegera, należy do partyi staroczeskioj, 
którą, zwalczając rałodoczeobów i radykałów, na 
nowo zorganizować się starał. Był przez szereg lat 
posłem na Sejm czeski.

Ministro svie f l a e r d t l ,  G e o r g  i, Ab  r a b  u m o 
w i e  z, Ż a c z e k  i S c h r e i n e r  — należeli już 
do poprzedniego gabinetu.

£omniiikaJ artiędswy.
Wiedeń. „Wiener Ztgy1 pisze w swojej części 

nieurzędowej: Nowe ministerstwo nie wyszło 
z parlamentarnej większości, gdyż podobna 
w i ę k s z o ś ć  j e s t  n i e m o ż l i w ą  tak długo, 
dopóki narodowe stronnictwa, tak skrajne za 
chowują wobec siebie stanowisko. Korona po
wołała iako doradców mężów wypróbowanych 
w kierownictwie sptttw publicznych, których 
dotychczasowa działalność daje rękojmię rze
czowego poglądu i przestizegania poruczonego 
im zakresu działania W  skład nowego rządu 
wstępują osobistości o zdecydowmnem a bez- 
stronnem pod względem narodowym usposobie
niu. Jeśli u poszczególnych z nich narodowe 
samopoczucie nie łączy się z przynależnością 
do jakiegoś stronnictwa o wybitnej marce, to 
przecież jest ono nkmniej czyste i silne. Wszyscy 
członkowie nowego gabinetu stoją na podstawie 
przeświadczenia o społecznej misyi państwa. 
N o w y  g a b i n e t  ma  b y ć  g a b i n e t e m  s i l 
n e j  r ę k i ,  n i e  p o d l e g a j ą c e j  w p ł y w o m  
a d m i n i s t r a c y  i, g a b i n e t e m n a r o d o w e 
g o  z b l i ż e n i a  i s p o ł e c z n e j  r e f o r m y .

Rząd uważać więc będzie jako swoje naj 
bliższe i najpilniejsze zadanie napełnić ludność 
zaufaniem w objektywność i bezstronność pu
blicznej służby i wszystkich jej organów. Rząd 
pragnie zdała trzymać od administracyi wszel
kie wpływy, które ją mogą w bezstronaem wy
konywaniu jej obowiązków zmylić lub też po
wstrzymać. Rząd będzie dbał o to, abj ciała 
urzędnicze nie słuchały żadnej innej zwierzch
ności, jak tylko swoich powołanych przełożo
nych i usunie administracyę od wpływu stron
nictw. .1 e d y u i e ustawa ma być miarouajną 
dla administracyjnej czynności rządu. Bezwa
runkowe zaś strzeżenie powagi ustawy zawiera 
w sobie to, że rząd wobec wszystkich s/.czepów 
narodowych, wobec wszystkich klas społecznych 
i wyznań religijnych, odnosi się z r ó w n ą  
p r z y c h y l n o ś c i ą  i nie będzie miał kierun
ku jednostronnego ani pod względem społecz
nym, ani narodowym. Rękojmia ta dana jeai 
już przez cały skład gabinetu, który żadnej czę
ści ludności me jest nieprzyjazny ani też wo
bec niej uprzedzony.

badaniem iządu będzie przeprowadzenie pań
stwowych potrzeb i poświęci się on dalszemu 
r o z w i n i ę c i u  g o s p o d a r c z e g o  u s t a w o -  
1 a w s t  w a; dalej tyn n i e u n i k n i o n y m  o- 

b o w i A;z k o ra, których wyminąć, jak się zdaje, 
nie śmie żaden rząd austryacki, mianowicie: 
z a i a i c y o w a n iu  n a r o  d o w e g o  p o k o j u  
przez ustalenie porządku prawnego w sprawach 
narodowościowych.

Ostatme wydarzenia n i terenie parLmu ntar- 
nym wyraźnie  udowodniły, że o niezamącouej  
i zgodnej z konstytucyą czynności parlamentu 
nie może być mowy, zanim nie nastąpi ustalone 
narodowe uspokojenie. Gabinet, którego człon
kowie hołdują z najgłębszego przekonania za- 
adzie parlamentaryzmu, wszystko uczyni, aby 

możliwie najszybciej d op iw ad zić  do skutku 
powrót upoi ząbkowanej czynności Rady pań
stwa. Już ta okoliczność, żc dotychczasowy 
prezydent ministrów należy do nowego rządu, 
wyklucza przypuszczenie, j a k o b y  g a b i n e t  
S z u k a ć  m i a ł  s wr e j d r o g i  d z i a ł a n i a  
p o z a  p a r 1 a m e n t e m. Chociaż rząd nie wy
szedł z parlamentu, to przecież niemniej uważa 
za cel swojego działania to, aby Izbę posłów 

możliwym pośpiechem pchnąć n a  d r o g ę  
t w ó r c z e j  c z y n n o ś c i ,  aby ludność me o- 
bawiała się o to drogocenne dobro, jakiem jest 
należycie fnnkcyonująca reprezentacja ludu i 
aby nie zawieść oczekiwań ludności co do pra
cy na polu społecznych reform.

AV tym duchu wchodzi rząd w sw e  urzędo
wanie; potrafi on postarać się o to, aby lud i 
parlament napoić pełnem zaufaniem w  te swroje 
zamiary, w siłę swojej stanowczości i sprawno
ści, taić, aby państwowa powag* w niczem nie 
ut ierpiałi.

Jowy cpMaet a K lo palsMe.
Wiedeń. Komisya parlamentarna i prezydyum 

Koła polskiego obradowały wczoraj prawie bez 
przerwy. Po naradzie prezydyum Koła polskie
go udało się do ministrów B i l i ń s k i e g o  
i A b r a h a m o wr i c z a, po południu zaś do B i e- 
n e r t li a na konferencję, która trwała przeszło 
godzinę. Prezydyum Koła w y t k n ę ł o  s p o 
s o b ó w  j a k i  u t w o r z o n o  o b e c n y  g a b i  
n e t i żaliło się, że K o ł o  n i e  b y ł o  p o i n 
f o r m o w a n e  o dotyczących rokowaniach. Pre
zydyum oznaczyło także swe stanowisko co do 
ruin iskra Abrahamowicza.

AVobec p o g ł o s e k  o b 1 i s k i e m r o z w i ą- 
z a n i u R a d y  p a ń s t wr a, br. Bienerth na do
tyczące zapytanie zastrzegł się przeciw temu, 
jakoby miał taki zamiar , z a p e w n i ł ,  ż e  
c h c e  w m a r c u  z w o ł a ć  p a r l a m e n t .  Po 
objęciu urzędów przez nowych ministrów roz
poczną się rokowania ze stronnictwami. Oo się 
tyczy sprawy k a n a ł ó w - ,  oświadczył Bienerth, 
że sprawa ta przez zamknięcie Rady państwa 
n i e  d o z n a  u s z c z e r b k u .

Po konferencyi, zebrała się komisya parla
mentarna Koła polskiego na naradę, która trwa
ła od g. 5 popoł. do 8 wieczór. Brali v. niej 
udział bawiący w Wiedniu posłow-ie: K o l i -

s c li e r, Di  e t z i u s, G a l l ,  P e t e 1 e n z, Si  ’ 
k o r s k i, S t a n i s z e w s k i  i D ę m b s k i. 0 -  
bradowauo nad sytuacją, spowodowaną utwo
rzeniem nowego g -binetu i przyjęto do wiado
mości postępowanie piezydyum Koła. P o d n i e 
s i o n o  z a i z n t y, że dr B i l i ń s k i  n i o p o- 
r o z u m i a ł  s i ę  z p r e z y d y u m  K o ł a  i j e 
g o  k o m i s y ą  p ' r l a m e n t a r n ą w  spraw-ie 
w-stąpienia do gabinetu, zaznaczono jednak, że 
zarzuty te me zwracają się przeciw jego oso
bie.

Jak w kołacli poselskich słychać w czasie 
narady 1C r y t y k o w a n o b a r d z o  o s t r o  z a 
c h o w a n i e  s i ę  m i n i s t r a  A b r a h a m o w i 
c z a  i oświadczono, ż e  n i e . m o ż n a  m i e ć  do  
n i e g o  w i ę c e j  z a u f a n i a .  Postanowiono 
wobec tego upro.-ić mims.tra dr Bilińskiego, 
aby opiekował się także sprawami krajowomi.

Zapowiedzi oao£fr-yl,
Praga. „Union11 donosi: W  kołach poselskich 

omawiają żywo taktykę, jaką należy zastosować 
wobec nowego rządu. Wyrażono zapatrywanie, 
że n a l e ż y  pr  o w a d z i ć up o z y  c y ę,  ponie
waż obskrukeya w obecnych warunkach nie jest 
konieczną. Należy przypuszczać, że do tej opo
zycji p r z y ł ą c z ą  s i ę  s o c y a 1 i ś c i , tembar- 
dziej, że nie narażałaby egzystencji parlamen
tu; wszystkie aktualne konieczności państwowe 
będą uchwalone każdemu innemu gabinetowi, 
tylko nie obecnemu. Opozycja mogłaby rozpo
rządzać 211 głosam i, a mianowicie: socyaliści 
89 głosów, centrum słowiańskie 56, Młodoczesi 
20, czescy agraryusze 28, grupa Stransky i Ma- 
saryk 6, czescy radykali 12 — razem 211 gło
sów; w liczbę tę nie wlicza się Rusinów. Bez 
tych 211 głosów, większość 2/ 3 w parlamencie 
jest niemożliwa.

Stanowisko Czsciiów.
Praga. „Czas<; omawuając utworzenie nowego 

gabinetu podnosi, ze oznacza on wielką k 1 ę- 
s k ą  d la  o f i c y a l n e j  p o l i t y k i  k l u b u  
c z e s k i e g o  Polega ona na tem. że jestto ga
binet w r o g o  wr z g 1 ę d e m C z e c h ó w -  u s p o 
s o b i o n y ,  w którym Żaczek i Braf mają sta
nowić tyiko paraw-an. Drugą klęską jest to, że 
dr Braf należy do Uajzawziętszych wrogów Mio- 
doczechów-. Brafa kilkakrotnie wymieniano jako 
kandydata na ministra, ale od zamianowania go 
odstąpiono, aby nie drażnić Czechów. Teraz 
Żaczek czynił starania, aby go pozyskać dla 
gabinetu.

Wiedeń. Komisya parlamentarna kluba agra -  
r y u s z ó f f  c z e s  k i c h  uchwaliła wczoraj re
zolucję, w której oświadcza, że skład nowego 
gebinetu u w a ż a  za w r o g i  d l a  C z e c. li ó w 
i ma za złe Żaczkowi, że nie poinformował 
klub czeski o planach rządu. Losy Bhnerllia  
przez utworzenie tego gabinetu zostały przy
pieczętowane.

Wiedeń. Zwią/.ejc posłów czeskich odbył wczo
raj w ginaclm pai lamentu uaradę, na której 
oma\. iano utworzenie gabinetu i sytuacje poli
tyczną. Stwierdzono, że nowy rząd został u- 
tworzony bez wszelkiego udziału posłów cze
skich. Związek posłów czeskich widzi w skł i 
iłzie now ego gabinetu poważne niebezpieczeń
stwo dla interesów czeskich i słowiańskich 
dlatego nie może mieć do n iego  zaufania. —  
Związek posłów czeskich wybrał wkoueu ko
mitet, który ma się porozumieć z iunemi stron
nictwami słowiańskiemi w sprawie dalszej tak
tyki; w skład tego komitetu w-eszli: P a c a  k, 
H r u b a n, M a s a  r y k, Z a z w o r k a i K a 13- 
n a.

Wiedeń. Korespondencja ^.Geiitrum;i donosi, 
żc Ż a c z e k  z n a j d u j e  s i ę  j u ż '„i n s t a t u 
d e m i s s i o n  i s “. D ym isji swej jednak jeszcze 
me WTęczył.

Na posiedzeniu komisyi parlamentarnych klu
bów czeskich przyszło także do bardzo burzli
wej dyskusji Poseł €  h o c wniósł nawet, aby 
w-yslać natychmiast do Pragi do ministra Brafa 
telegram z wezw-aniem, aby nie przyjmował po
wierzonej mu teki. —  Pow-szecline panuje prze 
konanie, że obecny gabinet nie da się utrzy 
marł :
Siowieńcy a Staergkh I ISccfeeBlmrgisa\

Wiedeń. Posłowie słowieńscy oświadczyli swą 
solidarność z Czechami w opozycji przeciw/ ga
binetowi. Jak z Lubiany donoszą, „Slovene,c“ 
zwraca się przeciw powołaniu Stuergklia i Iło- 
clicuburgera do gabinetu, których nominacja 
j e s t  p r o w o k a c y ą S ł o w i e ń c ó w.

E«l m*y a nowy rząd.
Wiedeń. Głosy prasy są sprzeczne. Gdy „N. 

W . Tagblatt“ twierdzi, że Rada państwa bę
dzie zwołana 2 marca, „Ze.t“ mmvi o b l i 
s k i e m  r o z w i ą z a n i u  p a r l a m e n t u  Po
głoski o bliskiem rozwiązaniu pai lamentu pu
szczają w obieg Niemcy, domagający się oktro- 
jowauia ustawy językowej i regulaminu Izby,

Na posiedzeniu komitetów wrykonawrczycn wol- 
nomyńlnych partyi niemieckich ^przyszło do bar
dzo burzliwy-ch dyskusyj. t 3S. b y  w e s  > e r  o- 
świadczył, że bar. Bienerth na postawione mu 
pytanie, czy Rada państwa będzie wkrótce zwo
łaną, d a ł  o d p o w i e d ź  w y m i j a j ą c ą .  Kry
ty kowano następnie ostro sposób utworzenia 
nowego gabinetu, bez porozumienia się ze stron
nictwami.

mieszkający tu stale kompozytor i muzyk, Mie
czysław- K a r ł o w i c z .  W  niedzielę jeszcze Kar- 
łow-icz udał się n a  w-y c i e c z k ę  do  Cz  ar- 
n e g o S t a w u .  - -

Karłowicz, znakomity turysta, często przed
siębrał śmiałe wycieczki. Przed udaniem się na 
wycieczkę obecną, znajomy- jego, p. Maryusz 
Z a r u s k i, ostrzegał go przed grożącem koło 
Czarnego Stawu na drodze z Hali Gąsienicowej 
niebezpieczeństwem, mianowicie spadnięciem la
winy . Pi zepow-iednia — jak się okazało — była 
trafna, bo Karłow-icz, wyszedł na wycieczkę i od 
tej cbw\‘i z a g i n ą ł  o n i m w s z e l k i  ś l a d .

Zaniepokojona przedłużającą się nieobecnością 
syna matka jego, udała się do p. Zaruskiego, 
aby go zapytać o syna. P. Zaruski zaczął się 
od razu domyślać jakiegoś nieszczęśliwego w y
padku. Poczynił w-ięc natychmiast wszelkie sta
rania, aby odualeść zaginionego.— W e wtoiek 
rano w y r u s z y ł a  z Z a k o p a n e g o  e k s p e 
d y c j a  ratunkowa, złożona z 12 ludzi, ślada
mi Karłowicza, z wszelkiemi potrzebnemi Przy
borami na Czarny Staw-.

Domysły p. Zaruskiego okazały się odracu 
uzasadnione; oto droga pruwadząca z Hali Gą
sienicowej do Czarnego Stawu z a w - a l o n a  
b y ł a  w i e l k ą  l a w i n ą  ś n i e ż n ą ,  opadłą z 
sąsiednich gór. Lawina ta 1 cząca przeszło 60  
metrów- długości, pokryła na znacznej prze
strzeni całą drogę. Ekspedycja ratunkowa idąc 
śladami p. Karłowicza dotarła do tej lawiny. 
Tu w-szelki ślad już zginął. Wszystka pioszkki 
każą przypuszczać, że K a r ł o w i c z  zdążając 
do Czarnego Stawu, p r z e z  t ę  l a w i n ę  z o 
s t a ł  p o g r z e b a n y .

Wzięto się natychmiast do rozkopy w-ania la
winy i usuwania z drogi śniegu. Praca ra je
dnak postępuje bardzo powoli naprzód, g d y ż  
ś n i e g  j e s t  t a k  t w a r d y  i zbity-, że trzeba 
go rozbijać, kilofami.

Wczoraj po południu w-yruszyła więc z Za
kopanego druga ekspedycja, złożona z 6 ludzi, 
aby przyspieszyć prace około rozkopania i usu
nięcia lawiny.

Sensacyjne remelacye te s iw ie  
SiczyftsKieso.

(Teleyr. „Nowej Reformy“).
Lwów. „Słow-o Polskie" donosi: Wczoraj wr 

południe zgłosił się do dyrekcji pobcy: pewien 
jegomość, który dłuższy czas bawił poza Gali
c ją  i wczoraj wrócił. Zeznał, że by ł świadkom , 
jak S i c z y ń s k i w j e d n e j  z k a w i a r ń  
r o z m a w i a ł  z j e d n ą  o s o b ą ,  która siedzia
ła już w więzieniu śledczem, lecz dla braku do- 
w-odów została wypuszczoną, i o p o w i a d a ł ,  
ż e P o t o c k i e g o t r z e b a  z g ł a d z i ć .

tśw-iadek ten obieca! przedstawić świadków  
rozmowy i w s k a z a ć o s o b ę ,  z k t ó r ą S i- 
c z y ń s k i r o z m a  w i a ł.

PrzesŁteaie minłSteryalne.
ScJgrad. Minister wojny Z i v k o v i c z  po

d a ł  s i ę  do dy- m i s y  i, ponieważ ani rząd, ani 
sknpezyna nie okazały dostatecznej gotowości 
dla koniecznych, jego zdaniem, potrzeb w-oien- 
nych.

„Politika“ zapowiada, że z powodu napręże
nia między oboma radykalnemi stronnictwami 
praw-dopodobnie znów przyjdzie do ogólnego prze
silenia, „Weczerni NorostP notują p o g ł o s k ę ,  
ż e g a b i n e t  W e 1 i m i r o v i  c z a j u ż  p o d a ł  
s i ę  do  d y m i s y i .  Prawie wszystkie dzienniki 
wyrażają ubolewanie z powoda ustąpienia Ziv- 
koricza.

Austrya wobec Serbii.
Wiedeń. „N. Fr. Presse“ przytacza pogłoskę 

z kół finansowych, że Austro-Węgry otrzymały 
w o l n ą  r ę k ę  od mocarstw, podpisanych na 
traktacie berlińskim co do postępowania wobec 
S e r b i i.

O w o j o w n i c z o ś ć  b e .  J e r z e g o .
Belgrad AV skupczynie postępowy poseł F e 

r i e  z wystosował do prezydenta ministrów- py
tanie, c z y  r z ą d  p o c h w a l a  w y s t ę p y  n a 
s t ę p c y  t r o n u  ks .  J e r z e g o  w- kwestyach  
zagranicznej polityki a specjalnie j e g o w o 
j o w n i c z e  m o w y  i ośw-iadczenia. Prezydent 
Welimii ow-icz odpow-iedział, że jeżeli PerLz 
przywiązuje do tej sprawy specjalne znaczenie, 
niech wniesie interpelację.

Zamordowanie niemieckiego 
dyplotnaif.

St.. lago. Przy udziale ciała dyplomatycznego 
pochowano zamordowanego onegdaj sekretarza 
niemieckiego poselstwa B e k e r t a  W edług rê  
zultatów dochodzeń lekarskich śm.erć spowodo- 
w-ana została przez trzy uderzenia nożem w ser
ce Morderca prawdopodobnie należy do te sa
mej szajki, która starała się podpalić niemiecki 
konsulat w YalparaRo. Portyer poselstwa zbiegł. 
AAr kasie poselstwa brak-ij'e 25.000 peseto w

«mla a s i i jn i  i  Lwie.
(T e le y a m  „N ow ej R e fo rm y

Lwów. Onegdaj aresztowała policja słucha
cza filozofii na tutejszym uniwersytecie, H od- 
ryka R o s e n s t o c k a. Przeprowadzona u niego 
rewizja uzasadniła przypuszczenie, na podsta
wie którego nastąpiło aresztowanie, a miano* i- 
cie, że Ii o s e n s t o c k t r u d n i  s i ę  p r o p a 
g a n d ą  a n a r c h i s t y c z n ą .  Znaleziono nmó- 
stwo broszur i odezw- anarchistycznych.

W  związku z tą sprawą d o k o n a n o  w c z o 
r a j  c a ł e g o  s z e r e g u  r e w i z y j ,  które, o ile 
w-iadomo, pozostały bez rezultatów

Rosenstock pozostaje na razie w aresztach 
policyjnych. Aresztow-any liczy 26 lat. Mieszkał 
w domu przy ul Z;. o-mmPowskiej pod 1. 14 u 
swego ojca, który jest kupcem i właścicielem  
realności.

5&ta»2r4fa w Tatrach.
(Teleyr. , ,Nowej Reformy").

Zakopane, 11 lutego.
Już od wtorku rana obiegała tu pogłoską o 

lawinie koło Czarnego Stawu i nieszczęściu, 
któremu uległ wedle w-szclkiegu praw dobieństwa,

T E Ł U S I I t i i M Y
z dnia 11 lutegu.

Wiedeń. Jeden z dzienników- budapeszteń
skich ogłasza seryę artykułów o reorganizacji 
armii. Szczegóły odnoszące się do planu reor- 
ganizacyi. jak stw ‘erdzaią powołane sfery woj
skowe, są tylko kombinacją i życzeniem i nie 
posiadają wcale cech autentyczności.

Berlin. Król Edw-ard udał się wczoraj do ra
tusza, g.izie powitał go burmistrz K i r s c h n e r. 
Król w serdecznych słow-ach podziękował.

leaćaisiC; tL Ł ia .J a ?
p aryż. Tutejszej dzienniki przynoszą sensa

cyjną wiadomość: Jeden z członków rosyjskie
go komitetu rewolucyjnego oświadczył zastępcy 
Agencyi Founńera, że otrzymał od  r o s y j 
s k i c h  r e w- o 1 u c y o n i s t ó w d e p e s z ę ,  w- 
której doniesiono mu, że Azisw został przed 
kiiku dniami w Brukseli zamordowany. Komi
tet rewolucyjny rosyjski zamierza przy spo
sobności ogłosić komunikat z bliższemi szcze
gółami o wykonaniu wyroku śmierci na Azie- 
wie

a  k a r z e  ś s n i e r d .
Petersburg (Pet. .Ag tel.) Na wczorajszem 

posiedzeniu Pumy po ożywionej dyskusji gło
sami październikowców-, umiarkowanej prawicy, 
Koła polskiego i stronnictwa pokojowego odro
dzenia, uohw-alono przekazać wniosek w spra
wie zniesienia ta r y  śmierci do komisyi sądo
wej, W niosek kadetów, wzywający konusyę aby 
zia ła  w ciągu miesiąca w plenum Izby spra  
wozdanie, został odrzucony.

Reduta prasy.
J ak nam z k o m i t e t u  r o d u t y  p r a s y  

d o n o s z ą  —  w ciągu dnia wczorajszego wy
siano przeważną część zaproszeń miejscowych i 
część zamiejscowych, któro w ciągu dnia dzMej- 
szego powinny być doręczone. Reszta bęlzie rozo- 
słana dziś. Osoby, które do jutra nie otrzvmaią 
zaproszenia, a chcą wziąć udział w zabawio, ze
chcą zgłosić się pisemnie do komitetu (Kraków, 
hotel Polk-ra), podając dokładnie imię, nazwisko, 
adres i zawód. Komitet prosi usilnie o zgłaszanie 
się tylko pisemne, gdyż zgłoszenia ustne, wobec 
nawału zajęć przygotowawczych, łatwo mogą przejść 
niespostrzeżenie, a poza tem utrudniają k imitetowi 
pracę. T e r m i n  n a j d a l s z y  do nadsyłania zgło
szeń o zaproszenia oznaczono na w t o r e k  16 l u 
t e g o .  Yfobec ograniczonej do 1200 liczby ucze
stników, późniejsze zgłoszenia nie będą mogły być 
uwzględnione, gdyż wymieniona liczba osób jest 
największą, jaką pomieścić zdołają sale starego tea
tru, mimo rozszerzenia lokalu zabawy.

Paniom, mającym zamiar skorzystać z-przygoto
wanego dla nich ułatwienia i wypożyczyć wytwor
ne domina jedwabne f>o 15 K, komitet przypotr1- 
ua, że zgłoszenia przyjmują firmy Henryk Schwarz 
(Grodzka 13) i Eugeniusz Smidowicz (Rynek GL 
lima A — B) n a j d a l e j  do s o b o t y  13 b. m., 
przyczem każda z pań może dowolnie wybrać fa
son i kolor domina. AYobec ograniczonej liczby do
min (po 50 w każdej firmie), wskazany jest po
śpiech w  zamówieniach, tem bardziej, że dziś spo
dziewane są liczne zamówienia pisemne z prowia 
cyi.

Bal na kolonie.
Bal urządzany od kilku lat w Krakowie przez 

Towarzystwo kolonij wakacyjnych dla aozir 3w szkół 
średnich Krakowa i Podgórza, stał się według u- 
stalonej jnź opinii jednym z kulminacyjnych pun
któw corocznego karnawału. Główną rolę odgrywał 
w tem szlachetny cel balu. mający przysporzyć fun
duszów na umożLwieuie ubogiej młodzieży szkól 
średnich miłych a pożytecznych dla zdrowia feryj 
szkomych. ale przyczynił się do powodzenia balu 
niemniej energiczny, skrzęiny, oddany młodzieży 
komitet pań i panów. Tradycya balu na kolonie 
nietyiko w tym roku się utrzymała, ale rzec mo
żna przewyższyła świetnością dotychczasowe.

Sale starego teatru przepełnione doborowera to
warzystwem, liczni uczestnicy- ze wszystkich sfer 
naszego miasta oczekują rozpoczęcia balu Aranżei 
daje znak ręką orkiestrze 13 p. p., kapelmistrz 
p. Hock podnosi batutę i rozlegają się poważne 
dźwięki poloneza. Prowadzi go prof. Jerzy Mycie.l- 
ski z księżną Radziwiłłową, za nim idą koleją de
legat dr Federowicz. z prezydentową Leową, hr. 
Antoni AA'odzicki z Anion i ową z Radziwiłłów Dem
bowską. prezydent dr Leo z hr. Ł ib ieliską, wice
prezydent dr Sz.irski z reduUoiouą Chylińską, 
rektor dr Krzymuski z br. Puszetową, p. Juritwicz 
z p. llubrichową, p. Pakies z p. L "rgunową, pos. 
dr Łazarski z je A\ łodj ową, hr. Janusz Tyszkie
wicz z p. Federowiczową Za nim: długi szereg
par, przewijający się barwnym wieńcem pięknych 
toalet damskich.

Po polonezie otworzył wirowe tańce aranżer pro
fesor dr Karol Dawidowski z ks. Radziwiłłówną 
Prawie trzysta par tańczyło niezmordowanie do 
białego rana pod wodzą aranżerów pp. Dawidow
skiego, Janczewskiego i Konopki. Pauie podziwiały 
piękne karneciki w kształcie bloczków szkolnych 
rysunkowych, z wewnętrznym porządkiem tańców 
w formie świadectw szkolnych.
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Bal dublański.
We Lwowie odbył się onegdaj bal, urządzany 

dorocznie przez młodzież akademii rolniczej w Du- 
blanach. Sprawozdawca jednego z dzienników pi
sze: Cały las wycięli gdzieś studenci dubluńsey, 
aby udekorować sale kasyna miejskiego, zwieźli 
kopicę siana i ustawili w małej sali, jako kiosk 
szampauowy —  wystawili całe obejście gospodar
skie z chatą słom \ szytą, jako kiosk kwiatowy, 
a w stojącej pod ścianą grocie lodowej zaszyło się 
małe niedźwiedziątko. A na to wszystko rzucili 
dziesiątki barwnych świateł elektrycznycb. Gdzie
niegdzie miniaturowe narzędzie rolnicze jako deko- 
racya ścian. W  wielkiej sali emblematy z elcktry 
cznyeh lampek.

Był kadryl z bajeczną szóstą figurą z wackla 
rzami, był mazur prawie dwugudzinny, był koty
lion, który olśnił bywalców balowych. Róg obfitości 
z olznakrnii kotylionowemu zastąpiła olbrzymia gło
wa kapusty. Do kadryla stanąło około 150 par.—  
Berło wodzireja spoczywało w wytrawnych rękach 
p. .Nowickiego, który w \stąpił ze świtą, złożoną z 
pp. Nowakowskiego, Fangora, Słuszkiewicza, Augu
stynowicza i BLzofa. „Białego mazura11 tańczono 
o “białym" świcie.

Jako pamiątkę balu, otrzymały panie oryginalne 
karnety w formie plecionej kobiałki, ozdobionej 
kwiatami, owocami i t. p. z porządkiem tańców rę
cznie malowanym.

S i f o n i k a .
D iii:

Kraków, czwartek 11 latego.
K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  Łazarza i Eu- 

frozyny.
K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód

słońca o godz. 6 m. 25, zacnód o godz. 4 min. 23; 
długość dnia godzin 9 min. 50

T e a t r  m i e j s k i  w K r a k o w i e :  „Małgo-
rzatka".

T e a t r  l u d o w y :  ,,Warszawa w nocy".
U n i w e r s y t e t  I n d o w y :  wykład p. T. Rojka 

p. t. „Życie i twórczość" Juliusza Słowackiego o 
godz. 7 wieczorem

P o w s z e c h n e  w y k ł a d y ,  u n i w e r s y t e c k i e :  
wykład dra 11. Limanowskiego p. t. „O powstawa 
nin Tatr" o godz 6 wieczorem.

T t a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  „Bolesław
Śmiały", opera w 3 aktach Ludomiła Różyckiego 
do słów Aleks. Bandrowskiego (po raz pierwszy).

Utworzenie Tow filozoficznego. W  dniu 10
b. m. odbyło się w serainaryum filozof. Uniw. Jag. 
poufne zebranie osób pracujących na polu filozofii, 
celem założenia w Krakowie Tow. filozoficznego. 
Przewodniczył prof. dr. JI. S t r a s z e w s k i ,  przy
byli przedstawiciele filozofii na katedrach uniw., 
jakoteż grono młodszych adeptów filozofii. Uchwalono 
jednomyślnie Towarzystwo założyć i w tym celu 
wy< rano komitet organizacyjny, w skład którego 
wchodzą: prof. dr M. Straszewski, prof. dr JI Zdzie- 
ehowski, dr K Lubecki, dr W. Gie]ecki i dr St. 
Garfein-Garski. Komitetowi pornczóno wypracowa
nie statutu i poczynienie kroków wstępnych, po- 
trzebnycn do założenia Towarzystwa.

Z Tow. upiększenia m. Krakowa i okolicy.
Przypominamy, że nadzwyczajne walne zebranie 
ezłonków Tow.'upiększenia Krakowa i okolicy od
będzie się w piątek 12 b. m. o godz. 5 po połu 
dniu w sali posiedzeń Banku gal.

Na wystawę Towarzystwa przyj, sztuk pięknych 
nadszedł nowy obraz (tryptyk) Jacka ITalczew 
skiego.

Wystawa sto larstw a. Dyrekcya muzeum te
chniczno-) rzemysłowego zawiadamia, iż od 11 do 
15 b. m. odbędzie się wystawa prac nezestaików 
kursu stolarstwa meblowego. W ystawa otwarto od 
godziny 12— 2.

n a ą j j m m a r f l U l  m n —

Z akademii umiejętności. Posiedzenie wydziału 
historyczno-filozotieznogo odbędzie się w poniedzia
łek 15 b. m. o godz. 6 wieczorem. Porządek dzien
n y  1) czł. ks. Stefan Pawlicki: O najnowszych 
badaniach nad Witelionem Ciołkiem- 2) p. Jan Kin- 
delski: Polska po pokoju Hubertsburskim. Potem 
odbędzie się posiedzenie administracyjne.

Z sali odczytowej. Staraniem Koła filozoficz
nego U. U. J. odbędzie się dnia 14 b. m. o godz. 
4 po południa w Coli. nor. (sala Kopernika) wy
kład p. Wilhelma F eld m a n a  p. t. „O genialnym czło
wieka". Bilety wcześniej do nabycia u p. Gam 
plowicza (plac W W. Świętych 8).

Staraniem Towarzystwa równouprawnienia ko
biet 14 b. m. w sali hotelu Kleina (ulica św. 
Gertrudy 5) o godz. 3 p. Konstanty Z a c h  a r 
ki  e w i c z ,  artysta-malarz, wygłosi odczyt: „Piękno 
kobiety ze stanowiska sztuk plastycznych". Ceny 
miejsc dla członków zniżone. Bliższo szczegóły 
w afiszach. Z powodu odczytu pogadanka odbędzie 
się w drugą niedzielę

Z życia krakowskich rękodzielników. Przed 
tygodniem odbyło się walne zebranie członków ce
chu pozłotników i rzeźbiarzy pod przewodnictwem 
starszego cechu p. Michała Stojakowskiego. —  Po 
przyję -in do wiadomości przez zebranie sprawo
zdania kasowego za rok 1908, które kończy się 
nadwyżką, oraz stanu majątku cechowego, wyno
szącego około 600 K, udzielono wydziałowi abso
lutom um Kasowego i ucnwalono preliminarz bu
dżetowy na rok bieżący. Dłuższą dyskusyę wywo
łała sprawa oddzielenia cecha pozłotnikow od rzeź
biarzy, ostatecznie sprawę tę odroczono do następ
nego walnego zebrania. Wreszcio zebranio posta
nowiło przenieść i prowadzić kant-elaryę cechową 
w Izbie rękodzielniczej.

W  dnin 1 lutego odbył walne zebianie Bwych 
członków cech knflarzy i garncarzy, w obecności 
komisarza ce :bowego wicesekretarza magistratu dra 
Nizioła 1 instruktora przemysłowego p. Ostrow
skiego, a pod przewodnictwem starszego cechu p. 
Józefa Wróblewskiego. Zebranie przyjęło zamknię 
cie rachunkowo za rok 1908, przedstawione przez 
wydział, uchwaliło absolutoryura kasowe i przy
jęło preliminarz budżetowy na rok 1909. Między 
wnioskami uchwalili zebrani z inicjatywy star
szego cechu, aby połowę kwoty z wkładek maj
strów przeznaczać n» fundusz zapomogowy dla pod
upadłych majstrów

Z sa li sadowej. Wczcraj zakończyła się roz
prawa przeciw p. Ludwice Mikowej, wdowie po 
geometrze, oskarżonej o zbrodnię oszustwa. Sędzio
wie przysięgli na postawione przez trybunał pyta
nia w kierunku winy, odpowiedzieli 1 1 głosami: nie 
wobec czego trybunał wydał wyrok uwalniający o- 
skarżoną od winy i kary.

Wydz. Tow. certy  flkatystów w Krakowie zaprasza 
wszystkich certy flkatystów, tak członków, jak i nie 
członków, na nadzwyczajne walne zgromadzenie, 
które cdbędzie się 14 b. m. w Hotelu Bristol (i. 4 
przy placu Matejki) o godz. 3 po południu. —  Na 
zgromadzeniu będzie obecny prezes certynkatystów 
p. Sammer z Wiednia.

Z kroniki pogotowia ratunkowego. Wczoraj 
opatrzono na staeyi pogotowia ratunkowego kilka 
osób, które doznały dotkliwych obrażeń z powodu 
poślizgnięcia się na śliskich chodnikach. Między in
nymi opatrzono Fr. Kn^za, kilkuletniego chłopaka, 
który upadając, ogryzł sobie koniec języka. Opa- 
trzouo również Maryę Kotlawską, 26 lat liczącą 
służącą, która, myjąc okna, odniosła ranę długości 
4 cm. na prawej rece, spowodowaną rozbiciem szy
by podczas mycia okna. Dalej opatrzono Antoniego 
Wilczy ńskiego, 50 lat liczącego robotnika w maga
zynach wojskowych w Rakowicach. którego jeden 
z- towarzyszy pracy zranił ciężko bryłą ziemi zmar
złej w prawą nogę. Po opatrzeniu rannego odesłano 
Jo szpitala św. Łazarza na oddział chirurgiczny.

Z n i e s z c z ę ś l i w e g o  m i a s t a .  Z Raggio di Cala- 
bria telegrafują: Seismografiezno aparaty w obser- 
watoryum zapisały onegdaj o g. l ' / 3 po południu 
silne trzęsienie ziemi. Część wojska opuściła wcze

py O W A  R E F O R M A

raj Reggio. Życie w mieście jest coraz bardziej 
ożywione, zwłaszcza ua głównych ulicach. Oodzień 
wzrasta liezba otwieranych ponownie sklepów.

Wypadek króla saskiego, z  Drezna telegrafu
ją: Król Fryderyek Augnst wczoraj po południu u- 
padł skutkiem poślizgnięcia na schodach i z w i 
c h n ą ł  p r a w a  r ę k ę .  Równocześnie doznał król 
k r w o t o k u .  Stan króla nie daje zresztą powodu 
do żadnych obaw.

Odznaczenie. Cesarz nadał radcy wyższego są
du krajowego we Lwowie Bazylemu M o r a r i u 
z okazyi przeniesienia go w stały stan Spoczynku 
tytuł radcy dworu.

Zmarli:
Władysław U r z y b c z y k ,  majster rzeżuicki, 

umarł w Krakowie, przeżywszy 68 Jat.

K pały. Obszpietzenit K r a i m  
przad po&iodzis.

Jak donieśliśmy onegdaj, odbyła się w  po
niedziałek w W iednia zwołana przez ministra 
A b r a h a m o w i c z a konfereneya w sprawie 
budowy kanałów . budowli wodnych w Krako
wie, celem zabezpieczenia naszego miasta przed 
powodzią. O ankiecie zamieściliśmy obszerny 
telegram, ze względu jednak na ważność spra
wy dla Krakowa, ogłaszamy przysłany nam 
wczoraj z Wiednia następujący komunikat:

Konfereneya trwała od g. 10 rano do 2 po 
południu i od g. 5 do 7 wieczorem Przewodni
czył minister A b r a h a m o w i e  z, wzięli udział 
przedstawiciele ministerstwa handlu, robót pu
blicznych i rolnictwa, dale i prezes Koła polskie
go G ł ą b i ń s k i i wiceprezes S t w i e r t n i a, 
prezydent miasta L e o ,  z wiceprezydentem S a -  
r e m,  posłowie z miasta Krakowa. P e  t e  l e n  z, 
S i k o r s k i ,  S t a n i s z e w s k i ,  Z i e l e n i e w s k i  
i G r o s s ,  radca miejski D o b o s z y ń s k i .

Zebrauie zagaił p. minister A b r a h a m o 
w i e  z, zaznaczając, że w ostatnich czasach ze 
strony prezydyura miasta Krakowa wyrażono 
obawę, iż postanowione już w  zasadzie roboty 
wodne w obrębie Krakowa nie będą na czas 
rozpoczęte, w szczególności, ze roboty około 
ochrony Krakowa przed powodzią pozostawione 
będą dalekiej przyszłości. Istnienie tych obaw 
potwierdziły obrady w łonie Rafly miejskiej 
krakowskiej. Ażeby więc tę kwestyę w . , jaśnie, 
a zarazem stwierdzić, co w  tym zakresie wy- 
konanem być ma w roku bieżącym, uważał mi
nister za konieczne zwołać dzisiejszą konfe
rencję. W itając zebranych, przedstawił mówca 
kwestyonaryusz, mający być podstawą obrad. 
Obejmuje on sprawy następujące:

I. K a n a l i z a c j a  W i s ł y  w K r a k o w i e .

1) Jak się przedstawia program budowy, w szcze
gólności czy i jakie budowy mogą być w bieżącym 
roku wykonane?

2) Czy budowa kolektorów może być podjęt) 
równocześnie z  robotami kanalizacyjnemi na W i
śle?

II. U z u p e ł n i e n i e  r e g n l a c y i  W i s ł y .
(Ochrona Krakowa ptzed powodzią).

1) Kiedy należy się spodziewać ukończenia re
gulacji Rudawy?

2) Jak się przedstawia zatwierdzenie projektu 
uzupełnienia regulacji W isły w obrębie Kranowa?
a) pod względem technicznym (kwestya przekupa);
b) pod względem pokryć i  kosztów.

3) Czy i o ile obwałowanie W isły między 
Przemszą a Krakowem muże wpłynąó niekorzy
stnie na projekt ochrony Krakowa przed powo
dzią?

Nad sprawami powyższemi rozwinęła się bar

dzo żywa i gruntowna dyskusya, w której stwie*’ 
dzono:

T. 1) 2) Zarówno skanalizowanie W isły, jak 
budowa kolektorów, objętych projektem, jest pod 
względem administracyjnym i technicznym tak  
przygotowaną, że roboty co do wymienionej ni
żej części kolektorów i tej części skanalizowa
nia W isły, którą zamierza objąć d i wykonania 
Wydział krajowy, mogłyby być rozpoczęte w 
pierwszym tygodniu maja b. r. Co się tyczy ko
lektorów, to nie ma przeszkody, by te miano
wicie części, które mogą być budowaDe bez 
związku z innenu robotami, a więc od nowego 
do starego ujścia Rudawy i od Grzegórzek w 
dół, oddano do wykonania gminie miasta Kra
kowa. Rokowania z Wydziałem krajowym 
i z gminą o oddanie powyższych robót, mogły
by rozpocząć się już w połowie marca b. r. Roz
pisanie reszty robót nastąpi wr końcu pierw
szej połowy bieżącego roku, tak, że w drugiej 
połowie roku można przystąpić do jej wyko
nania.

II. i )  Korekcya ujścia Rudawy sama w so
bie zostanie z pewnością w r. b. ukończona. 
Prawdopodobnie! trzy pozostające z nią w związ
ku kwestye uboczne: zasklepienie starego łoży
ska rzeki, śluzy w Mydlnikach i budowa sta łe
go mostu w ulicy Krowiej, będą w tym roku 
ukończone. Z chwilą rozpoczęcia zasklepienia 
starego łożyska Rudavv.y, część wody wpuszczo 
na będzie do nowego łośyska.

UL 2) Co do uzupełnienia regulacyi W isły w 
obrębie Krakowa istnieją dwa projekty: namie
stnictwa, zatrzymujący obecny bieg rzeki przy 
odpowiedmeru rozszerzeniu łożyska i złagodze
niu krzywizny w Dębnikacn, tudzież proiekt 
gminy ra. Krakowa, zawierający w tern miejscu 
przekop. Ten ostatni projekt uznany został 
przez organa rządowe za nienaganny pod wzglę
dem hydrotechnicznym. — Natomiast, zdaniem 
tychże organów, koszta już są znacznie wyższe 
od kosztów projektu namiestnictwa. Wobec te
go obowiązkiem władz rządowych jest zlłpaać, 
czy i projekt namiestnictwa po odpowiednim 
uzupełnieniu go nie przedsta\ :a tego samego 
dla Krakowa warunuu bezpieczeństwa, co pro
jekt gminy. W  tym względzie studya prowa
dzone przez CeDtralne Biuro hydrograficzne są 
na ukończeniu. W ładze rządowe są zdecydowa
ne zatwierdzić projekt namiestnictwa tylko wte
dy, jeżeli studya te wykażą, że projekt ten w 
sposób równie wystarczający zabezpiecza Kra
ków ptzed powodzią, co projekt gminy. Repre
zentanci miasta Krakowa, którym zależy na u- 
zyskaniu skutecznej ochrony dla miasta i na 
szybkiem załatwieniu sprawy, oświadczyli, że 
rozstrzygnięcie kwestyi projektu pozostawiają 
władzom rządowym

Jednomyślnie wyrażono życzenie, by decyzya, 
co do zatwierdzenia projektu, jak najspieszniej 
zapadła, gdyż od niej zależy nie tylko samo 
przeprowadzenie tego projektu, ale także zała
twienie innych, ważnych kwestyj wodnych w 
Krakowie, jak n. p. budowa niektórych kole
ktorów.

Powyższe stndya przedwstępne przeciągną się 
do końca b m., ostateczne rozstrzygnięcie co 
do projektu nastąpi na wiosnę b. r., poczem 
zarządzone będzie wodno-prawne dochodzenie, 
któreby się odbyło w lecie b. r. Nie jest wy- 
kluczonem, że po sfinalizowaniu kwestyi pokry
cia kosztów jeszcze w końcu b. r. będzie mo
żna przystąpić do przeprowadzenia wywłaszcze
nia. Na połączone z tem koszta znajduje się w 
budżecie b. r. dostateczne pokrycie. Ż wiosną 
1910 r. rozpoczuą się roboty, a w ten sposób 
utrzymany byłby program pierwotny, który od 
początku polegał na tem, że regulacya* W isły 
ma się rozpocząć zaraz po ukończeniu korekcyi 
Rudawy.

II 3) Co do związku między obwałowaniem  
W isły od Przemszj do Krakowa, ubezpienze

C zw artek, 11  L atego  1 9 0 9 .

n’>m Krakowa od powodzi, stwierdzono z jed
nej strony, że nłożonym zgoduie z Wydziałem  
krajowym warnnkiem, pod którym obwałowanie 
przyjść może do skutku, jest, by przez nie ilość 
uajwyższej wody w Krakowie i poniżej aż do 
Niepołomic, tudzież podwyższenie najwyższego 
zwierciadła wody na tej przestrzeni nie nastą
piło, z drugiej zaś strony, że roboty ochronne 
w Krakowie wykonane będą z pewnością przed 
dokonaniem tego obwałowania, tak, że do za
niepokojenia z pnnktn widzenia interesów Kra
kowa nie ma żadnego powoda.

' Po wyczerpania dyskusyi minister Abrahamo- 
wicz podziękował uczestnikom konfereocyi za 
udział w tej ważnej pracy, a prezydent dr Leo 
mintstrowi za zwołanie konfereacyi i doprowa
dzenie jej do tak pomyślnego końca.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 

M i c h a ł  K o n o p i ń s k i .

Kjch przsJezdflycfcL
Kraków, 10 lutego.

H O T E L  K K A K O W S K I :  Ludwik Ryziewicz z Warszawy, Jó ‘ 
zef Jabłoński z tanr- z Krakowa, E.lward Pruski z \Vró • 
blowic, A' ksander Radowani z Borzęcina, Wanda WojV 
ki"wiez z Władywostoku, Ałeksandei Sutkiewicz z Zako
panego, Michał K ossasow si. i  Kowna, Stanisława Niża- 
łowsua o Warszawy, inż. Edward Stypułkowski z W ar
szawy, Karol Laskowski z Dąbrowy gor,, Józef Bocheń
ski i Czarnej Wsi, M ary a W itkowska zsiosrram i z Grój
ca, Emanuel W inter z Wieliczki, Adolf Hake z Królew
skiej Huty, Jadw iga Sroczyńska z Łodzi Fortunat Zdzie- 
ohuwska z Rzędowio, Józef Raczyński z Andrzejowie, 
bar. Antoai Borowski ze Lwowa, Leou Preys z Łazów.

HOTEL CENTRALNY hr. Adam H uttei. Czapski z Gra
nicy, Sergiusz Masłowski z (Czuć Król. Pol.). Aleksander 
Wojdałowioz z córką z Leżajska, prof, dr Stefan Frycz 
i prof. di Jan  Kasprowicz z Poronina P>weł Liebmann 
z iltnny n.Łabą, dr Ignacy i danina Jakimowiczowie i Gra
nicy, prof. Karol W.erznchowski z Prądnika Białego, 
Stanisław  Stroński z Przemyśla. W erner KCntZcl z Wie
dnia, Lam bert i H ipolit Wołosi ery z S try ja , Władysław 
i Józefa Taszakowscy z Gorlic, Lc.enc Zellnar i  k o sa  
cnmm, Jnstyna Rzewuska z córką zo Słomnik.

GRANO HOTEL ks. Adamowa Lubomirska z Miżynieo, 
t s .  Marya Sułkowska z P a ry ża , Jerzy Uznani,ki z G<5- 
ding, Tadeusz Findeisen z Warszaw*, Józef Ozn_as.il 
z Szanar. ekecel. Dymitr Naboi."3  z Kacie (Król. Pol.), 
hr. Władysław Wielopolski z Warszawy. Henryk Doliń
ski z Fadłnwa, Deodat Many z Medyolann, E  Knmanow- 
ski z Podola rosyjskiego- Mitrya oelec z W arszawy Zofia 
Margulec z Kijowa, K aźm ierz Krupisz z Rorkow, Jerzy 
Rothmnnd z W iednia, Fryderyk GoldsoLmidt z W rocła
wia. Henryk Pelczarski ze Lwowa.

H O T E L  SASKI: Zyg. Przyłęrki i R. Rogowski t  Gra
nicy, H. Lowitsch z Trzebini. G. Herman Wiednia, W. 
K irkuo z Czeruiuwiec, R  Schwarz % W iednia, J . fcischer 
z Wadowic, M. Spitzer z W iednia, E Urbasch z Lincu, 
B. Gorecl”  z Lodzi. dug. Lnyering z W iednia, K. F iala 
z Pragi, R. BiJhm, W. Cramer, R. Kohn z Wiednia.

KAWA nr 1
5  K i t a  paczko surowej K * 0 .8 0  
5  . .  „  palonej K 1 J.5Q

poleca i wysyła do każdej staeyi

dtfin wysyfóowy

J ó z e f a  Ł ! ! n s * s R ! ® 2 o
M m  story teatr. .

s— a— gge— — s— a— — w b— aLBg g S i

naprzeciw  .m en tarza  w Kr?ko- 
wie, posiada w ielk i w jb ó r goto
wych pomników z piaskowca, g ra 
n itu  i m arm nrn. Podejm uje się 
w ykonania grobowców w mi" j -'cn 
i ua prorrincyL Telefon 759.

1 31 0

w s z ę d z i e 

w  kraju  

do nabysia

w K r a k o w i e .

Rok założenia i853 . 134 10 o

T & s f t S i S e !
Pączki sztuka 10 hal. Chrust (faworki) 
V* kg. K 2'— , J a n  M icSialifa, K ra 
b ó w , H o r y a n s k a  4 5 , C u k ie r n ia  
L w o w sk a . 93 21 o

Aparat
ga >wo spl™ tnsowy do ieczrnia chorób kobie
cych, re-inftcycznych i zapalenia stiwów, nie 
jży *an; tanio do sprzedania — W iadumośó: 
Farbowa] :i, Skawina. 123 3 3

nie mający konkureacyi.
Główny skład: Ludwik Lazar, Kraków, 

t w. Anny 3. 130 2 o

O r y g l i u i i n e

m a r k i  l i s t o w e .
J  Zestawienie cen za darmo. Rudolf 

LiŁtiaLU Keii, Gablonz n. N., Austrya
730 4 30

udziela nauki języka, kouwcrsacyi i li
teratury niemieckiej pod przystępnymi 
warunkami. Wiadomość pod A. T. po
ste restante Kraków. ' 72 12 o

Praale i?st nrzyjeiiinościa!

Nowoczesny środek do prania I 
Zupełnie nie szkodliwy' Nie je s t 

to chlorek1
Tednorazowe zagotowanie —- a bie
lizna jest lśniące biała! N i-potrze- 
b? trzeć ani rękami ani szczotką! 
Nie potrzeba stołu! Oszczędność 
na pracy, czasie i pieniądzach! 
Użyty raz — pozostaje na zawsze 

w użyciu!

Wvł. fabrykant w Austrc-Węgrzech
G o tm e b  l o i i h ,  W ie d e ń , H I/U

W  Krakowie dostać można w każdym 
handlu tego rodzaju 921 1 20

z kompletuemi zastawami cukrowemi jak: Lody, Bomby, Kremy, Blamange, 
Galarety, Torty ozdobne i zw yczajne, Ciastka, Cukry, Czekoladki, uw oce kar- 
melowane itp., Chłodniki wszelkiego rodzaju, Poncze, poleca < Iii'l M ichalik, 
C u kiern ia  L w ow sk a, F lopyańbka 4 5 .

Odznaczona za swojo wyroby najwyższemi nagrodami na wystawach 
światowych 91 22 0

M a r s i a

S it t H lS ł t M
Zaierzynkc.iil. T, Kościuszki 1 . 6,

Odznaczona na wystawie b u c h a -sko-spożywczej w Preszburgn r .  1 9 0 8 ,  za C 3 -  
'tzleur.se swoje wyroby (a nie specyalnie na wystawę) Dyplomem uznania i

srebrnym krzyżem zasługi'

poleca: pieczywo doborowe wszelkiego rodzaju, jako specyał clileD żytni, światły  
po 20, 2t> i łO halerzy. Piękną bułkę tartą i codziennie świeże drożdże.

Obok piekarni urządziłem skład mąki i innych artykułów spożywczych, 
zawsze najlepszej jakości.

Niezrównanej dobroci mai aron marki „Monopol" 1 kg 80 halerzy.

Dziękuję Szan. P. T. Publiczności za dotychczasowe względy, a proszę 
o łaskawą pamięć i nadal

Z pow ażałem

S t .  h l u S O S b N r S t t L

: r»ii l4-e?a r. na frifpfeksisi
j ź e  p i e r z g w o *  135 1 3

M I S Ó 9  r Z ł O W H i i i
prawnik, posiadający pewną praktykę biu.owi, 
poszukuj i  zajęci i na skromnych warunkach, 

Zgłoszeni? pod A. E. przyjmuje Aum.nistra 
oy» „Ii. R efonry"’ 116 4 O

r  >uat „Podole^
Kraków,. Loretańska 4.

Pokoje z komfortem urządzone Kuchni_ wy
kwintna, łazienka, elektryczn. 791 8 5

Przyjmuje wszelkie zamówienia na bale, 
banki sty, zebrania towarzyskie itp., po
dając z gustem i smakiem (czego dowo
dem kilkakrotne odznacz, firmy najwyż
szemi nagrodami i licznemi uznaniami)

L .  A K S H M N
Kraków Floryańska 31.

(Ceiiy n a jn iż s z e ) .  252 10 O

t o  s w j r v  h > n a i i t s
języka niemieckiego i konwersacji udziela nie
drogo F. S. po>t. rest. j t r a k ó l . .  1U97 2 2

poleca swą największą wypoży
czalnię książek naukowych i bo- 

letrystyczaych

A. Gumpiowioz -  Kraków

i m c M  l
Na prowincję warunki nad _r ko
rzystne. — Katalogi na żądania

'A f u . t t e  Ł rc& f
holenderskie 70 i 80 hal

a  f k a i a  H f e r l ć r i g ?
wyśmienitej Iv l -—  i 1‘50 
poleca handel 52 3 o

!L I f lW i tZ  - » Ó W  - S B l t o  22.

Mł
Założony w r. 1872

VŁ

Kraków.ul.RaKbwiska7, ts ł.432,
podejmuje się wykonania grobowców 
i pomników, tak  w miejscu jak 
prowincji, oraz poleca wielki wybór 
pomników gotowych z piaskowca, mar 
muru i granitu. 81 22 300

Z y g m u n t  W I E e z o n s s s
L R A K b tf , rs ju .ir-T N IJŁ  29.

3S 12 O

f>ajlepsza bielizna męska. 
Najmodniejsze krawatki. 

Najlepsze rękawiczki.

Cukry deserowe, Owoce kandyzowane, 
własny wyrób. Jtan  M ic h a lik , F a b - rK a  
J z r h o ł a d y ,  K r a b ó w , F io r y a ń s k a  
4 5 . T e le fo n  44$. 95 7 o

„jziiaciGiij 
tfiw MUfah iad  pogrzebowy  

T a n . ® .
m  sL iw. tasza  I. 4. tnź przy pian Szatańskim filia: olica Kopernika L Ł — T ata I  3jL

żaktaa podejmuje *>*4 urządzeń pogrzebowyoh, oraz sprowadzania zwłok zo waz” ?1 ..un
krajów europejskich. 11 37 3

Z iru k a rn i  L iterack ie j w  K rakow ie, ol. J-łgiellońska 10. Jłządca D ru k arn i L . K  G órski


